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Wiadomości krajowe.

Z B e r l i n a ,  dnia 23. Kwietnia.
J. K. W . X i ą ż ę F r y d e r y k  N i d e r l a n ­

d z k i  przybył tu z Hagi, a 
JO.  X i ą ż ę  d z i e d z i c z n y  S c h a u m b u r g -  

L i p p e  z Biickeburga.

VI iadom ości zagraniczne*
P o I s k a.

Z W a r s z a w y ,  d n ia 20 Kwietnia. 
Onegdaj zakończyła tu  życie Helena z Drze­

wieckich Skibicka, małżonka Szambelana 
D w oru  J .  C. K. M., przeżyw szy lat 36,

F r a n c y a.
Z P a r y ż a ,  dnia 18. Kwietnia,

»Parostatek ■ le Crocodił,® który dnia 7. b . 
ro. z O ranu do Algieru przybył, wysadził na 
ląd Oficera ordynansowego G enerała Lamo- 
riciere, przywożącego bardzo pomyślne w ia ­
domości z Maskary. Generał Lamoriciere u - 
kończył św ietną, 22dniową w ypraw ę, w  cza­
sie której kilka pokoleń podbił, a inne, nie- 
chcąee się poddać, ukarał; żyw ił on kolumnę 
sw oję przez 18 dni kosztem Arabów i przy. 
prow adził z sobą 500 jeńców , 1800 sztuk by­
dła na rzeź przeznaczonego i mnóstwo koni. 
Pomiędzy jeńcami znajduje się Kalifa El-Ber-

®**ni, praw a ręka Abdef K adera, k tóry  go 
pierw szym  Agą swego regułarnego wojska 
m ianował. Pierw szyto raz schw ytano w a ­
żnego Szefa w  regencyi, i wypadek ten zna­
czne za sobą pociągnie skutki. EI-Berkani 
odesłany będzie do Francyi.®

M ów ią o nadzwyczajnym posłannictwie, 
jakie do  Paraguaju w ypraw ić zamierzają. Na 
c z e l e  t e g o  s t a n i e  P a n  A r c h i a c ,  n a l e ż ą c y  d o  
ostatniego poselstwa do Persyi. Cefem teg oź 
będzie zawarcie traktatu handlowego miedzy 
Paraguajem a Francyą.

Rząd otrzymał podobno w iadom ość tele-

f rahezną, £e W  Madrycie w ybuchły rozruchy, 
tóre jednak zaraz przytłum iono.
Jeden t u t e j s z y  d z i e n n i k  pow iada: »Rząd 

Stanów Zjednoczonych uzbraja w y p raw ę m or­
ską, która pod rozkazami Komcnodora Ram- 
saja zostawać będzie. W ysłana ona będzie 
na brzegr afrykańskie, a celem jćj m a być zm u­
szenie okrętów  angielskich do szanowania 
bandery angielskićj r niedozwofenia im  prze­
trząsania okrętów  amerykańskich.®

W  tćj  chw ili zajmuią się zniesieniem na bul * 
w arze du Tem pie dom u, który przez zbro­
dniczy zamach Fieschiego tak smutnćj nabył 
sławy-

_ W czoraj, <J. 17* Kw ietnia, z a m a rz ły  w iel­
kie sadzawki w  ogrodach T uileryów  i Palais



royal, i mróz był tak m ocny, jak go od lat 20
nie pamiętają .  _

G i e ł d a ,  z d n ,  18.  K w i e t n i a .  —  P rze -  
myśln icy  oczekiwa l i  dziś w yżs zy ch  zanoto-  
w a ń  z L o n d y n u  i chcieli  dalćj pap iery  z a ­
k u p y w a ć .  Dla tego zasmuc i ł a ich nieco w i a ­
d o m o ś ć ,  źe konsole angielskie o |  p rC .  s p a ­
dły.  k ł o s z o n o ,  żc r zą d  angielski odebra ł  no 
w s z e  w iad om o śc i  z Afghanis tanu o n o w y c h  
klęskach.  Pap ie ry  jednak f rancuzkie u t r zy ­
ma ły  się w  sw oje j  p i e r w o tn e j  cenie.

A n g l i a .
Z L o n d y n u ,  dnia 16. Kwietnia .

W c z o r a j  odp łyną ł  z Grav esendu  pułk 29.  
d o  Indy  i. Pu łk  10. ,  do  k tó rego  się przeszło 
250 o ch o t n ik ó w  z innyc h  p u ł k ó w  przy łączyło ,  
po p ły n ie  za n im za dni  kilka. Z a k ł ad o w i  p Uł .  
ku  25, nades łano  rozkaz,  aby był  w  go towośc i  
odp łynięcia  do  G o s p o r t u ,  skąd t akże do  Indyi  
się uda.  P rzesz ło  2<i0 o c h o t n ik o w  i do tego 
zapisało się pułku.  Z W o o l w i c h u  donoszą,  
źe k ró lew ska  fregata,  d om ni em an ie  „Penelopa« 
o 42 dz i a ł ach ,  ma  być opa t r zo na  w  niezmie r­
n e  mach iny  p a r o w e ,  aby t em szybciei  wo i sk o  
d o  odległych  k r a j ó w  p r z e w o z i ć  mogła.  O k r ę t  
l i n io wy  »Azincourt“ o 72 działach stoi w  Ply.  
mouc fe  ca łk iem uzbro jouy  i niezadługo odp ły ­
n ie  do Chin.

Ko nfe rpn cy a  ka r t ys t ow sk a  w  Bi rminghamie  
dla zupe łnego  i ogólnego p r a w a  w y b o r ó w  nie 
zaprzes ta ł a  na p r z y j ę c i u  p i ę c i u  t ub sześciu głó­
w n y c h  p u n k t ó w  s w e j  Karty,  ale także w y c i e ­
czkę  p r z e c j w  n a b o r o w i  żo łn ierzy  do wojska  
rozpoczę ła .  W y d a n a  p rzez  nią u ch w a la  za ­
leca wszy s tk im  klassom t o w a r z y s t w a , aby 
o d m ó w i ł y  p o m o c y  swoje j  r z ą d o w i ,  nie zastę­
p u j ą ce m u  w  żaden sposób wielkiej  massy l u ­
dnośc i  i w z b r a n i a n i e m  się od ws tąp ienia  do 
w o js k a  nie s łużyły za na rzędzie  w ojn y ,  o k r u ­
c i eń s t w a  i n i e sp rawied l iwośc i .  P r ó c z  tego 
rozsial i  Kar tyśc i  po ca łym Bi rminghamie  k a r ­
teczki pst r zegające m ł o d z i e ń c ó w ,  aby się nie 
dali w c i ą g n ąć  do s łuż by  w o jc n n ć j ,  b o  ich 
w  ł r idyąch lub C h i n ac h  p e w n a  śmierć czeka.  
D e p u t o w a n i  karty s tow' scy u tw or zy l i  z n o w u  
W  L ond yn ie  K o n w e n t  n a r o d o w y  i P.  Duri-  
kana  ciągłym. P re ze se m ,  a Pana  Campbel la  
S ek r e t a rz em  mi anowal i .  Z am ia re m  ich jest 
ciągłe wzn ie ca n ie  zaburzeń kar lys towskich.  
Depu ta cya  uda się do Pana  D u n c o m b e ,  aby 
w y ro b i ł  w  Izbie niższej dla d e p u t o w a n y c h  
kląssy w y r o b n i c z e j  p o zw o le n ie  złożenia za 
kratkami Izby sw e g o  pol i tycznego w y zn a n ia  
w ia r y  i p r ze m ów ie n i a  za s p r a w ą  ludu.

Choc iaż  przyjęcie po da t ku  od d o c h o d ó w  
yv Izbie niższej już t e raz bynajmniej  wąłpl i -  
Ypości nie ulega,  gdy Izba w y d a l a  pozwo len ie  
wnie s i en i a  bilu opar tego na p os t an ow ien iu

P eelow skiem , którego przyjęcie w  takim ra­
zie już tylko jest fo rm alnośc ią ,  p rzecież nie 
ty łko dzienniki  W h i g o w s k ie  w  o po r ze  p r z e ­
c i w  t e m u ż  nie  ustają ,  ale także i T im e s ,  
g ł ó w n y  o r gan  angielskiego s tanu  kupieckiego,  
w y z n a j e  teraz,  iż wszys tk ie  p rzy toc zon e  przez 
Peela d o w o d y  nie m o g ą  jej o konieczności  
ś rodka tego p rzekonać.  P o n ie w a ż  zaś w  Peelu  
zu pe łne  pokłada zaufanie , p r ze to  się przy  p o ­
da tku od d o c h o d ó w  ty m c z a s o w o  uspokoi ł a 
i' ś r o dk o w i  t emu  o p o r u  s t awić  nie chciała.  
I n n e  j ednak  zachodz i  pytanie,  czy kraj  go d ł u ­
go ścierpi.  Przy jęc ie  po da t ku  od d o c h o d ó w  
jest podob n ie  jak obsadzen ie  Afghanis tanu p o ­
czątkiem nie zaś końce m niespokojności ,  i nic- 
by  nie było d z i w n e g o ,  gdyb y  jeszcze p r ze d  
u p ł y w e m  trzech lat miała  p o w s t a ć  bu rz a  
p r ze d s t a w ie ń  p r z e c iw  t emu  p o d a t k o w i ,  któ-  
r ć jby s | ? z a p e w n e  sain Sir R. Pee l ,  n a w e t  
z ak t em p a r l a m e n t o w y m ,  oprzeć  nie zdołał .

Margrabia T w e d d a l e  uda się jako G u b e r n a ­
to r  Madrassu do  In dy j ,  a L o r d  E lp h in s t o ne  
ma  p o w r o c ie  do Anglii.

Tu te j sze  dz ienniki  w y m i e n i a j ą  imienn ie  
wszy stkich o f i ce rów i l ekarzy,  o k tó rych  w i a ­
do mo ść  jest p e w n a ,  źe zginęli  w  Afghanista-  
nie.  Liczba ich w yno s ić  ma 35,  a między t y ­
mi  Poseł  P.  N a g h t e n ,  Bry gad ye r  Anquet i f ,  
k tóry d o w o d z i ł  w o j sk ie m  Szacha Sudszy.  
t r zech P o d p u ł k o w n i k ó w ,  12 K a p i t a n ó w ,  8  
P o r u c z n i k ó w ,  4 C ho r ą ż y c h  i 5 lekarzy.

W e d ł u g  -  Morning  H e r a l d , -  L o rd  Keane,  
k tó ry miał  naczelne d o w ó d z t w o  nad  w y p r a w ą  
do  Afghan i s tanu ,  i po  p o w r o c i e  w  n ag r od ę  
s w y c h  z w y c i ę z t w  godność  p a r o w s k ą  o t r z y ­
m a ć ,  miał  z w r ó c i ć  K r ó l o w e j  sw ój  patent ,  
gdyż się p r ze ko n a ł ,  źe ro z p o r z ą d z o n e  przez  
n iego spieszne cofnięcie zna rzn ć i  części w o j ­
ska w y p r a w y ,  stało się p rzyczy ną  nas tępnych  
n ieszczęś l iwych  w y p a d k ó w ,  i z w r o t  tego p a ­
t entu miał  zostać przez  K r ó l o w ą  przyięty.

Oneg da j  odby ły  się zaślubiny Karo la  l \o th -  
schilda,  syna Barona Rothschi lda  z Neapolu,  z 
k r e w n ą  L u d w ik ą  Ro thschi ld ,  córką zmar łego  
N. M. Rothschi lda.

N i e m e  y.
N a posiedzeniu  S t a n ó w  \ V.  X.  H e s k i c h  

w  D a r m s t a d z i e  d. 18. K w ie tn i a ,  D e p u to ­
w a n y  G l a u b r e c h  w z g lę d e m  stąnu praw-ne-  
go w  Niemczech ,  a mia no wic ie  w  K ró le s tw ie  
H a n o w e r s k i e r n , w n io se k  uczynił .  O ś w i a d ­
czył,  że zasadą p r a w n ą  Niemiec jest r ząd  k on ­
s ty tucyjno-  m o n a r c h i c z n y ; źe pod ty m  tylko 
r z ą d e m  Niemcy za kw i tn ąć  i w  jedności  i zgo­
dzie si lnemi stać się mogą ;  że ar tyku ł  56. W i e ­
deńskiego Kongressu  t a k o w ą  fo rm ę  rzą du  za- 
w a r o w a ł  i żaden M o na rc ha  w ię c  nie ma p ra­
w a  zmieniania Kons ty tucyi  p o lu b ow ni e .  "Po-
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daje w i ę c  następującą p r o ś b ę  do  r z ą d u  W . -  
J i i ą i ęcego Heskiego:  t )  A by  w szys tk iemi  w  
m o c y  jego b ędą cem i  sposobami  u  W y s ok ie go  
Z w i ą z k u  Rzeszy Niemieckiej  za t e m  się w s t a ­
w i a ł ,  b y  zgodnie z  a r ty ku łe m  56. ak tu  W i e ­
de ńs k iego ,  w  pa ńs tw ie  z w i ą z k o w ć m  H a n o .  
w ersk ie in  kons tytucyi  i p r a w a  p rzest r zegano ,  
i u p o r z ą d k o w a n y  stan p r a w n y  w  jak najk ró t ­
szy m czasie t am p r z y w r ó c o n o ,  2) Aby Z w i ą ­
zek Rzeszy  Niemieckiej  o w y d a n ie  p raw ide ł  
o b o w ią z u j ą cy c h  p a ń s tw a  z w i ą z k o w e  u pr asz a ­
n o ,  p rze z  k tó reby  dla ocalenia u s t a w  n iemie­
ckich,  pod wzg lędem zażaleń po dd any ch  na 
zg wa łce n ie  kons ty tucyi  u tej na jwyższe j  w ł a ­
d z y ,  r ó w n i e  pu n k t  l egi tymacyi ,  jako też spo­
sób p o s tę p o w a n ia  w  zw ią zk u  z z a p r o w a d z o ­
n y m  być ma jąc ym S ą d e m  Z w i ą z k o w y m ,  d o ­
k ładnie  u r eg u lo w a n e  i us ta lone zostały.

W i o c h y .
Z  T u r y n u ,  dnia 28. Marca,

Ze s t rony Brazyl i i  z a w ią z an o  z d w o r e m  
neapo l i t ańsk im układy w z g lę d e m  zaślubienia 
się Cesa rza  z najmłodszą siostrą Króla oboiga 
Sycylii .

Z A n k o n y ,  dnia 7- K w ie tn ia .
( Gaz .  Powsz . )  — Cytade la  ank ońska ,  dzieło 

s ł a w n e g o  Sarigalli,  zasługująca na u w a g ę  z po 
w o d u  ba r d z o  zręcznie u r zą dzo ny ch  kazama-  
t ó w  i w ie l u  p od z i e m n y c h  g a n k ó w ,  ale która 
zbl iżała się już do  zupe łnego  u p a d k u ,  obecnie  
z n o w u  za zupe łnie p r a w i e  n a p r a w i o n ą  u w a ż a ­
ną  być może,  gdy p rze z  16 miesięcy codziennie 
po  kilkaset ludzi  oko ło  niej p r a c o w a ło .  Cyta -  
della ta tw o r z y  najgłówniej szą  w a r o w n i ą  w  
pa ńs tw ie  kośc ie lnćm;  p r zed  43 laty szczupła 
bardzo  załoga w yt r zy m a ła  długie i n a t a r cz yw e  
oblęzenię,  i w  t e d y  do p ie ro  kap i tu lowała ,  gdy 
jej a m u n ic j i  do dalszej  o b r o n y  z a b r a k ł o .  Z n a ­
czny nader  nakład na u t r zy m an ie  tak szaco 
w n e g o  zaby tku dawnie j szego  w o js k o w e g o  b u ­
d o w n i c t w a  przynosi  zaszczyt  r z ą d o w i  p a p i e ­
skiemu,  i życzyćby na leża ło ,  aby także p r zy ­
w r ó c o n o  do d a w n e g o  s tanu tak n a z w a n y  
o b w a r o w a n y  ob óz ,  niemnićj  w a ż n e  dzieło 
o b r o n n e ,  którego pięć g ł ó w n y c h  k ą t ó w  roz-  
W alono.  A u to r e m  planu p rzy w r ó c e n i a  cy t a - 
delli jest p o d o b n o  Nacze lny  W ó d z  w oj sk a  
papieskiego ,  G ene ra l  Poruczn ik  Margrabia  
Re s ta ,  r ó w n i e  zas łużony jak r o z w a ż n y  i o-  
ględny m ą ż ,  pod k tórego z w i e r z c h n i c t w e m  
w o j s k o  papieskie tak korzys tną  p r zy br a ł o  po- 
s tawę ,  iż słusznie z każ dem  inneni  wo j sk iem 
p or ów  nanie w y t r z y m a ć  może.  Tu te jszy  K o ­
m e n d a n t  p łacy ,  K a w a l e r  Kl i t sche,  posunię ty 
został  na  stopień e t a to w e g o  P od pu łko w nik a .  
Je s t  to r o d o w i t y  P rusak  i był  d aw nie j  w  R z y ­
mie s p r a w u j ą c y m  interessa Xięcia F e r d y n a n ­
da  Ar i ha l t - C oe t be ńsk ie go .  Je s t  on au t o re m

T u r c y  a.
Z K o n s t a n t y n o p o l a ,  dnia 30. Marca.

(Cr. i r t) r S i r  S t ra tfo rd  Cann ing  oświad* 
czył  w  nocie D y w a n o w i ,  że Anglia kon iecznie 
p rzy p r z y w r ó c e n i u  dawnie j szego  stanu rzeczy  
w - b y r y ł  obstaje,  t. j, przy us t a no w ie n iu  w ł a -  
dzcy chrzesciańskiego na L iban ie  i oddalen iu 
n o w o  m ia n o w a n y c h  u r z ę d n ik ó w  z granic Sy.  
ryi.  Anglia g o t o w a  dla p rzeparc ia  tego r o ­
szczenia /ąc się oręża.

Nadeszły tu z Sy ry i  n o w s z e  doniesienia o 
o kr uc ie ńs t w ac h ,  jakich się Mustafa i O m a r  Ba­
sza na Maron . t ach  i i nnych  chrześc iana rh  do­
puszczają ,  ze n a w e t  t o r , u r  u ży w a ją  j  j h  
katuszy.  -  M e h m e d  Alt i agenci  jego z n o w u  
w ie l ką  okazuią czynność,  spodz iewa jąc  się, że 
z zamięszamą i zniechęcenia korzyść  jaka dla 
n ich  s p ł y n i e . _______________ J '

Rozmaite w iadomości,
Z P o z n a n i a .  — P o d łu g  nadeszłych z w i e ­

lu s t ron  w ia d o m o śc i ,  gm in y  ewan .e l ick ie  na­
de r  ż y w y  okazały udział  przy  zb ieran iu  skła- 
dek  na u t w o r z e n i e  szpitala i zakładu nauko ­
w e g o  dla e w a m e b k ó w  rodu niemieckiego w Je­
rozol imie.  I tak np.  składka z dn.  20. M arc a  
b. r. w  niedzielę K w ie tn ią  w  M ię dzy rze cz u  
przyniosła s t o s u n k o w o  do gminy  t a mecznć i  
ba rdzo  znaczną su m m ę 50 Tal,  8 sgr,  Z w y -  
czdjue ko I lekty koście lne  w  Międz y  rzecz  u r za* 
dko  ilość 2 Tal.  p rzechodzą .  W  zamieszka,  
n ym  po większćj  części przez  ka to l ików p o ­
wiec ie  Sredzkirn zebrał  Radzca Ziemiański  122 
I al. 24 sgr.  10 fen. ,  w  czćm jeszcze składki 

kośc.elne nie są objęte.  I\ igdy jeszcze p o w i a t  
c r e d z k i , choć n a w e t  wszyscy  jego mieszkań 
cy do składki należeli,  tyle  nie z e f r a ł  ' “ De -  
putacya mias ta  F ra r .kfor tu nad  O d rą ,  k tóra się 
u z p rzyczyny  p rzyłączenia  kolei żełaznój mię­

dzy t oznan iem a F ra r ikfo r t em do Berl ińsko- 
hrarikfortskiej  kolei żelaznej  z n a j d o w a ł a ,  i za 
dal szem p o p r o w a d z e n ie m  tć|źe kolei p rzez P o ­
znań do p r o wi nc y j  pó łn o c n y ch  g losowała,  
wzb u d z i ł a  n o w y  interes  w  t ć m  pr ze ds ię w z ię .  
n u ,  a moż l iwoś ć  przy w ied ze n i a  dzieła tego do 
skutku t em bardziej  się po d o bn ą  do p r a w d y  
staje,  gdy p r o w i n e y a  rękoimią p r o w i z y i  na 
siebie p rzy jąć  zam yś l a .— Gośc ińce publ iczne,  
o ile no d r og  ż w i r o w y c h  nie należą,  tak d a ­
lece na w io sn ę  przez  mokr ość  ucierpia ły , że 
je z t rudnością  tylko p r z e b y w a ć  by ło  można.  
W  takim to czasie szczególniej  b rak  d róg  ż w i -  
r o w y c h  uczuć  się daje.

Z  L w o w a .  — Dnia 18. b.  m.  przen iós ł  się 
do  wtecznośe i  w  48 ro k u  życia, Kazimierz Hra



580

bia Jabłonow ski, dziedzic dóbr D udanowic i 
innych w  obwodzie Samborskim.

Potw ierdzając doniesienie w  Gazecie Po­
znańskiej za rok zeszły, i i  drukarnia pod mo- 
jćm  nazwiskiem znana, nazw ę sw ą zmieniła, 
donoszę niniejszćm, i i  założyłem tu w  Pozna­
niu drukarnię now ą pod nazwiskiem
MMruharnla WF* Stefańskieffo*

Przy urządzeniu tejże szczególniej uważałem 
na to , by lepić) n ii dotąd u nas drukować.

Przyjmuję do druku po cenach um iarkow a­
nych wszelkie rękopisma, a w edle okoliczno­
ści i na w łasny koszt, roboty tabellaryczne i 
drobiazgowe.

Bióro moje jest w  Bazarze.
P oznań , dnia 19. Marca 1842.

Skład stroi pod mojćm imieniem g ift 
znany, mćj siostrze A. S t e f a ń s k i e j  J ,  
ustąpiłam. — Dziękując osobom, 
swćm  zaufaniem mię zaszczycają- 
cym za okazane mi względy, proszę jgun 
o łaskawe zlanie takowych na moję 
następczynię. Oto

Poznań, dnia 1. Kwietnia 1842. <§$3

%
I*. Stefańska*

Z odwołaniem  się do powyższe­
go obwieszczenia mam honor do­
nieść niniejszćm, iż Skład stroi mej 
siostry odtąd na w łasny rachunek, 
pod nazw ą: r

A .  S T E F A N  S R A
prow adzić będę.

Staraniem mojćm będzie, jak naj­
większą akuratnością co do danych 
mi poleceń, zapasami najrychlej­
szych i najgustowniejszych mód 
damskich zyskać zaufanie szanownej _

#  Publiczności i ośmielam się w  tym 
celu polecić obecnie kapelusze dam-

f skie słom kow e, ryżow e, kapelusze f |* l 
z m ateryów, kapoty, czćpki strojne <3sflp 
i negliżowe, kw iaty, stroiki, które JzL 
sw ą w ytw om ością, nowością i de- 

JaT likatnym gustem każdego nad spo- 
dziewanie zadowolą.

Cegielnia w  B a b i k o w i e ,  po praw ćj stro- 
nie drogi w  bliskości młyna położona, którą 
dotąd mularz P. T raeger trzym ał, jest na rok 
jeden do wypuszczenia. Bliższą wiadom ość 
powziąść można przy ulicy Fryderykowskićj 
g o d J ic z b ą ^ S j i^ ^ ^ ^ ^ T l^ ^ ^ h J i j j ^ s J ę J ^ g o ^

Kamiennych pom ników w  różnym kształcie 
w ypracow anych, można dostać za umiarko­
w ane ceny na C hw aliszew ie No. 13. u niżej

±t
#  *  *

W  handlu tow arów  strojnych W . K a l k o -  
w s k i e g o  przy W rocławskiej ulicy Nr. 19. 
przyjmuią się panny, chcące się uczyć stroju 
damskiego, i tamże o bliższych warunkach za- 
inform ow ać się mogą._____________________ .

Znaczny mój skład w in górnowęgierskich 
z roku 1841., które sam na W ęgrzech niedawno 
z a k u p i ł e m ,  a za któremi bardzo przem aw ia 
pomyślny sprzęt przeszłoroczny, zalecam po 
nader umiarkowanych i stałych cenach, to  sa­
mo czerwone i białe w ina Burdegalskie butelka 
trzyćw ierćkw arty od 121, sgr. do 1 T al.; dobre 
w ina reńskie po 10 sgr.

K a r o t  Sc  h o l t  z.

P iw o  G r o d z is k ie .
B row ar tu  w  Grodzisku na Starym  rynku 

sytuowany, obywatela JP . Ciszewskiego w ła­
sny, w  którym  od n i e p a m ię tn y c h  c z a s ó w  po­
w szechnie znane Grodziskie p iw o się robi, za- 
dzierzawifiśmy od niedawnego czasu. O tćm  
donosząc szanownej Publiczności uniżenie za­
ręczam y, £e do naszej fabrykacyi najlepszych 
m ateryałów  używ am y, dla czego tćż za do ­
broć jego ręczymy, i zarazem upraszamy, nas 
swem i poleceniami zaszczycić.

W każdy w torek zrana jest świeże p iw o. 
Grodzisk, dnia 23. Kwietnia 1842.

O b y w a t e l e :  H . Bibrowicz. L . Kotoński.

Przedaję po bardzo umiarkowa- 
nych, lecz stałych cenach. — Mie- 
szkanie m oje w  Rynku 73. obok 

0(|> apteki p , Kolskiego. iffit
M  jl. Stefańska* ^

Ceny targowe
w mieście

P o z n a n i u .

Dnia 25. Kwietnia 
1842. r.

od
Tai. *gt. fen. Tal

do
fen.

Pszenicy szefeł . . . . 2 17 0 2; 18 6
Zyta . d t. . .  . .  . 1 11 — 1 11 b
Jęczmienia d Ł ......................... — 22 6 --- 23 b
O w sa . dt. . . * . . — 20 — --- 22 6
Tatarki d t............................... — 22 b --- 23 —

1 b — 1 7 6
— 8 — --- 9 —

Siana cetnar . . . . . — 25 — --- 2b —
Słomy kopa . . . . . . 8 — — 8 . 5 —
Masła garniec . . . . . 1 22 6 li 25 —•
Spirytusu beczka . . . . — -- . .


